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TELEGRAMY.

ki, mające na celu zbliżenie z Rusi­
nami, najbliższymi sąsiadami kościoła 
katolickiego.

Wśród kandydatów na nowych 
kardynałów, wymienieni są O. Ehrle, 
poprzednik Piusa XI, na stanowisku 
prefekta bibijoteki watykańskiej, 
arcybiskup medjolański Tosio, arcy­
biskup boloński Nasali Rocca i nun­
cjusz Ukrainy.

la Dalekim Hsnkodzle.
Z całego świata.

Baeharln w Berlinie.
BERLIN, 16.3 (Pat — Iskrowe). 

Ba" ił tutaj naczelny redaktor mos­
kiewskiej „Prawdy4 Bucharin.

O soejalrewolutjonlslów.
EIL1VESE, dn. 16 3 (Pat.—Iskr. 

mieniem Z*. Zaw. Niemieckich re­
prezentujących 8 miljonów rohotn*- 
ków zwrócił się zarząd telegraficzni» 
do sowietów o zwolnienie z aresztów 
socjal-rewolucjonistó w.

Divins ruszyli.
RYGA, 16 3 (Pat.) Dźwina ruszy­

ła. Poniżej Rygi, artyleria rozbija 
zatory lodowe.

Odmowa hrda Derby.
LONDYN d. 16.3 Pat—Havas), 

Lord Herby odmówił przyjęcia pod- 
tekretarjatu w sprawach Indji.

Dlatiego ? !
WASZYNGTON 16.3 (Pat - Ha­

vas). Stany Ziedn. wyraziły żądanie 
swrotu kosztów utrzymania armji 
okupacyjnej w Nadrenji w celu, aby 
uzasadnić prawa Stanów Zjedn. do 
wzięcia udziału w odszkodowaniach 
Niemiec.

Drożyzna v Kiemezeeh.
BERI .IN, (F ap.) Drożyzna w Niem­

czech wzrasta z dnia na dzień. W cią­
gu ostatniego tygodnia przedmioty 
żywnościowe podrożały o 15 procent.

Podróż Wrangta.
BELGRADj (Wap.) Przybył tu 

z Konstantynopola gen. Wrangiel. 
Po porozumieniu się ze swym szta­
bem, Wrangel wyjedzie na Węgry, 
dokąd zostanie przetransportowana je­
go arrnja.

Llkvidaeja powsianla.
REWEL, (Wap.) Z Helsingforsu 

donoszą, że wojska sowieckie obsa­
dziły finlandzko-sowiecką granicę, wy­
parłszy resztę powstańców karelskich.

Polityki Fias» Ii.
RZYM, d. 14.3. (Pat). ,11 Mondo“ 

ogłasza wywiad z osobistością stoją­
cą blisko papieża, która udzieliła 
Przedstawicielowi dziennika wyjaśnień 
v sprawie przyszłej polityki Piusa, 
Xl. Z pośród najważniejszych kwestji 
Wymieniono zbliżenie z kościołem 
Anglikańskim, z którego przedstawi­
cielami prowadzone są rokowania 
W sprawie przygotowania odnośnego 
Układu. Sprawami, którymi zajmuje 
8ię specjalnie Stolica Święta, są: spra- 
W i kościoła wschodniego, sprawa 
schyzmy czecho-slowackiuj. małej 
Sohyzmy greckiej oraz dążenia naro­
dowe kościoła jugo - słowiańskiego, 
dezorganizacja kościoła prawosław­

nego stwarza dla kościoła rzymskie­
go nieprzewidziane możliwości. Wy­
dany przez zmailego papieża w cha- 
ř*kterze nuncjusza dla Ukrainy, oj- 
ciec Gonocchi, poczynił pierwsze kro­

MOSKWA. (Wap.) Dowódzea 
armji rewolucyjnej na Dalekim Wscho­
dzie Blücher doniósł, że jego armia 
zajęła ostatni punkt obronny armji 
kappelowców Wasiłewskoje. Dalszy 
pochód armji rewolucyjnej odbywa 
się bez. przeszkód.

Ukraina na targach zagranicznych.
CHARKÓW, (Wap.) Ukraiński 

wniesztorg weźmie udział na tar­
gach w Wiedniu i Pradze. Na targi 
będą wysiane towary wielkiego prze­
mysłu, przeznaczone na eksport.

Handel iiknińsko-anglciskl.
i HARKOW^ (Wap.) Przedstawi­

ciel angielskich inżynierów zapróno- 
wał wniesztorgowi.dostarczyć narzędzia 
rolnicze udzielając kredytu na dwa 
lata.

Demarche Enleníj v Berlinie.
BERLIN. 16.3 (Pat. — Iskrowo). 

Rządowi Rzeszy złożono notę amba- 
basadorów Francji, Anglji, Japonji, 
Włoch i Belgji, zwracającą uwagę 
Niemiec na rozliczne trudności, Jakie 
w ostatnich miesiącach napotyka Mię. 
dry sojusznicza Wojskowa Komisja 
Kontroli,

Nota żąda przedsięwzięcia środ­
ków niezbędnych dla- położenia kre­
su podobnym próbom na przyszłość.

PARYŻ, dn. 16.3 (Pat.-Havas). 
Sprawozdanie Międzysojuszniczej 
Komisji kontroli wojskowej rozpo­
częte na wczorajszym posiedzeniu 
Konferencji Ambasadarów zawierało 
wniosek, żądający dalszego utrzyma­
nia międzysojuszniczej kontroli woj­
skowej w Niemczech.

Iictecike „Krasnych kamandlrov*.
MOSKWA, (A.W.l, W dniu 10 

b. rn. zdarzył się w szkole wojsko­
wej w Moskwie t. zw. „krasnych ka- 
mandirow4 (ul.'Balszaja Ord^nsfca), 
niezwykły wypadek. 13 słuchaczów 
tej szkoły, Polaków, wraz z wszyst­
kimi instruktorami na czele, uciekli 
w niewiadomym kierunku, w pełnym 
rynsztunku i uzbrojeniu, wraz z koń­
mi. Przed ucieczką słuchacze znisz­
czyli karabiny maszynowe i ręczne, 
używane w szkole na ćwiczeniach.

Wypadek ten wywołał ogromną 
konsternację wśród „Polbiura“ i pań­
stwowego urzędu do spraw politycz­
nych (dawna czrezwyczajka). Gelem 
przeprowadzenia śledztwa wyłoniono 
specjalną komisję, która aresztowała 
już wielu z pośród pozostałych w szko­
le słuchaczów. Dotychczas na ślad 
uciekinierów nie natrafiono. Powo­
dem ucieczki ma być zmiana poglą­
dów politycznych i rozczarowanie na 
punkcie socjalizmu, stosowanego 
w Rosji sowieckiej.

Traktat rozjemczy.
WASZYNGTON, dn. 15.3. (Pat). 

Senator M*c Cnmbor w czasie dy­
skusji w senacie nad układem czte­
rech mocarstw w sprawie oceanu 
Spokojnego, przedłożył projekt trak- 
tątu, który miałby być zawarty mię­

dzy Stanami Zjednoczonymi, Wielką 
Brytanją, Francją, Włochami, Hisz- 
panją, Austrją (?), Niemcami i Rosją (?). 
Traktat ten obowiązywałby wymie­
nione narody do porozumienia się 
we wszystkich sprzwach, mogących 
wywołać wojnę.

Celem traktatu byłoby niedopusz­
czenie do wojen zaczepnych.

W razie grożącego wybuchu woj­
ny, traktat przewiduje terrai u sześcio­
miesięczny dla zbadania konfliktu.

lova Liga II aronów, ale nie dla 
vszyslkieh.

BERLIN, d. 15.3, (Pat). „Chicago 
Tribune* do« iaduje się z Waszyngto­
nu, że w senacie amerykańskim 
wczoraj wniesiono projekt ustawy 
w sprawie utworzenia związku naro­
dów, obejmującego Stany Zjednoczo­
ne, Anglję, Francję, Włochy, Japonję 
i Rcsję.

Liga landdv a esperanto.
GENEWA, d. 14.3. (Pat). Sekre- 

tarjat Ligi Narodów rozoisał ankiety 
w sprawie nauczania w szkołach espe­
ranta, zgodnie z decyzją drugiego 
Zgromadzenia Ligi Narodów. Odnoś­
ne kwestjonarjusz^ zostały już wy­
słane rządom i organizacjom, dla ze­
brania danych o dotychczas poczy­
nionych doświadczeniach w tej spra­
wie oraz o osiągniętych wynikach.

Zaburzenia w Afryce.
JOHANNESBOCBGH, dn, 16.3. 

(Pat). Donnszą o wykryciu doku­
mentów, świadczących, że istniał 
projekt zamachu komunistycznego 
na Juhanneubourgh.

Sprawa Bessarabji.
BUKARESZT, 16.3 (Pat.) Fakt 

przedłożenia francuskiej Izbie depu­
towanych projektu ustawy w sprawie, 
ratyfikacji traktatu, mocą którego 
mocarstwa sprzymierzone zobowiązu­
ją się uznać przyłączenie Bessarabji 
do Rumunii, wywołał tutaj jak naj­
lepsze wrażenie.

Prasa rumuńska podnosi, że raty­
fikacja ta dokonywa się w przededniu 
Konferencji Genueńskiej.

Konferencja w Genui.
BERLIN, dn. 16.3. (Pat). Prasa 

niemiecka ocenia widoki Konferencji 
w Genui dla Niemiec bardzo ujemnie.

NAUEN, d. 15.3. (Pat). Według 
wiadomości z Rzymu, porządek dzien­
ny konferencji genueńskiej oparty bę­
dzie ściśle na uchwałaah powziętych 
w Cannes. Utworzone zostaną cztery 
komisje: 1) odbudowy Ras’’, 2) finau- 
sowa, 3) dla kwestji ekonomicznych 
i 4) dla spraw ceł i komunikacji.

Wokół spraw polskich. 
Hiądzynarodowa Konferereja Sanitarna 

v Warszawie.
PARYŻ, d. 16.3. (Pat). Rząd fran­

cuski mianował przedstawicielem 
swym w Warszawie na międzynaro­
dową Konferencję sanitarną d-ra 
Faivre’a.

WARSZAWA, d. 16.3. (Pat). Mię­
dzynarodowa konferencja sanitarna 
w Warszawie rozpocznie swe prace 
d. 20 b. m. Wezmą w niej udział 
przedstawiciele następujących państw: 
Francja—1; Szwecja—2; Finlandja— 
2; Belgja—1; Węgry—1; Austrja—1; 
Hollandja—2; Niemcy—2; Włochy—

3; Rumunja—1; Anglja—1; Łotwa— 
3; Czechy—3; Turcja— 1; Bułgara— 
1; Japonja—2; Królestwo S. H. S.—2; 
Szwąjcarja, Luksemburg, . Grecja, 
H:szpan;a, Portugalja — narazie nie 
padały nazwisk swych delegatów. 
Z ramienia Ligi Narodów wyjeżdża 
13 osób.

Polskę reprezentować będą min. 
Chodźko,, dr. Trenkner, dr. Stoicman 
oraz dr. Świętochowski.

Kampania antypolska ve Włoszeek.
RZYM, 16.3 (Pat.) Kampaňję an­

typolską rozpoczętą niedawno na 
swych łamach, kontynuuje dalej „Po- 
polo Romano* donosząc, że minister 
Skirmnnt prowadzi dulei politykę car­
ską wobec kościoła rusińskiego.

Zaiegnany strajk
POZNAN, d. 16.3 (Pat.) Pomimo 

odezw Zjed. Zaw. Polsk. i Klas. Zw. 
Zr w., stra jk po zakładach miejskich 
udało się zażegnać.

Gwałty nfemleekle w Gdańsko.
GI^ANSK 14.3 (Pat.) Przed kilko­

ma miesiącami odbyła się w Kłoda­
wie na obszarze wolnego ra. Gdań­
ska uroczystość narodowa, urządzona 
przez tamtejszych luieszsańców po­
laków. Wzburzeni tą „zuchwałością 
polską" miejscowi Niemcy uapudli 
na obóz polski, pobili chorążego do 
kiwi, poczym nieprzytomnego rzucili 
do rzeki, skąd z trudem zdołano go 
wyratować.

Wczoraj odbyła się przed sądem 
tutejszym sprawa przeciwko 2 głów­
nym sprawcom tego napadu, z któ­
rych każdy został skazany zaledwie 
na grzywnę 300 mk.

î nleroty polskie ve Franrjl.
PARYŻ, 16.3 (Pąt.—Havas). Kar­

dynałowie, Arcybiskupi Francji na 
dorocznym Zjeźdzre wyrazili postulat, 
aby francuskie dobroczynne zakłady 
dla sierot, życzliwie przyjmowały 
pod swą opiekę sieroty polskie do 
nich skierowywane.

Komisin Jasek łipijówker.
LWÓW (Tel. wł.) Dziś rozpoczy­

na się drugi z rzędu proces przeciw­
ko agitatorom bolszewickim. Głów­
nym oskarżonym jest niejaki Josek 
Łspajówker, b. komisarz na Wę­
grzech, później organizator bolsze­
wicki w Tarnopolu, a ostatnio agita­
tor wśród robotników żydowskih.

Ze spraw Góm. Śląska.
KATOWICE 16.3 (Pat). Stowa­

rzyszenia polskie w Gliwicach prote­
stują przeciwko terrorowi niemieckie­
mu wzywając władzo koalicyjne 
w Gliwicach i Opolu do przeciwdzia­
łaniu tym gwałtom.

KATOWICE 16.3 (Pat). j'Zanfraj- 
kował personel robotniczy elektrowni 
w Choczewie.

Większa część okręgu przemysło­
wego i Katowice pozbawione są 
prądu.

Składajcie ofiary na pomnik

- w Warszawie,
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Polskość --
i Katolicyzm. 

(Mowa wygłoszona na Akatlewji /»•♦* czci 
Ojca Świętego Pinsa XI).

Na dzisiejszej akademji, urządzo­
nej ku ucz ’zeniu Ojca św. Piusa XI, 
który w czasie swego pobytu w Płoc 
ku, jako Wizytator Stolicy Apostol­
skiej upamiętnił się w sercach na­
szych, mnie przyphdł w dziale referat 
„Polskość i Katolicyzm“. Z’ wzglę­
du na ograniczony czas, w którym 
musimy zamknąć nasze przemówie­
nia, nie mogę wyczerpać bogatego 
tematu i dlatego ograniczę się do 
ujęcia w kilku fragmentarycznie zesta­
wionych szkicach historjozoficznych, 
w oświetleniu, jakie daje przebyta 
wojna światowa, tych zagadnień, 
które w tej czy innej formie wciąż 
nurtują w niektórych odłamach na­
szej umyałowości.

Przedewszystkim nie należy wy­
puszczać z pamięci, że na świecie 
nie ma rzeczy oderwanych, zamknię­
tych w sobie, skończonych, lecz od­
wrotnie, że wszystko znajduje się 
we wzajemnym stosunku i zależności 
od siebie, w związku przyczynowym. 
Ze każden skutek staje się następnie 
przyczyną, będąc sam w sobie nie 
uniknionym następstwem i wynikiem 
tych wszystkich czynników, jakie się 
nań złożyły. Przypadkowość jest 
następstwem niedostrzegalnych, a stąd 
niezrozumiałych dla ludzkiego umy­
słu przyczyn. Tak samo się ma z by­
tem społeczeństw, który upodabnia 
s ę do praw przyrody, gdyż jest jej 
przejawem tylko wyższym, bo udu­
chowionym. W ten sposób na świę­
cie odbywa się podwójny proces 
ewolucyjny: w nieustannej przemia­
nie materji i w ciągłym dążeniu dos­
konalenia się ducha w wyższych for. 
mach uspołecznienia, przyczym wśród 
rozmaitych narodów, a w społeczeń­
stwach wśród różnych uwarstwowień 
grup, jednostek, ścierających się dą­
żeń stanu umysłowego i etyczno- 
moralnego rozwoju, znajdujące się na 
różnych stcpniowaniach, kształtują 
s ę dalej w zależności od nabytych 
jut i posiadanych cech i pod nacis­
kiem otaczających je warunków Ro­
zumieją to dobrze wrogowie Polski 
i dlatego uderzają w duchowe i fi­
zyczne podstawy naszych sił i dążą 
do wytworzenia takich warunków, 
które już w początkach naszego od- 
radzająaego się życia państwowego 
nosiłyby zarodki niemocy i upadku 
Opanowawszy przy pomocy tajnych 
organizacji, parte wydatniejszą ener- 
gją i politycznie niewyrobione, a po­
krewne sobie na wkroś materjalistycz- 
ne umysłowośei, pod pretekstem na­
prawy niezdrowych stosunków, jakie 
pozostawiła na naszych ziemiach dłu­
ga niewola i wojna światowa, usiłuią 
zniweczyć możliwość wewnętrznej 
równowagi społecznej i osłabić mię­
dzynarodowe znaczenie istnienia sil­
nej Polski, zmierzając do uiarzmienia 
całego narodu. W tym celu jednym 
z ważkich środków posłużyć ma pod­
ważenie kościoła katolickiego w Pol­
sce, z którym zamaskowaną i upozo­
rowaną, lecz zaciekłą prowadzą wal­
kę, przy czynnym poparciu tych pod­
danych swoim wpływom prądów umy­
słowych w społeczeństwie, które jed­
nej z przyczyn upadku Polski doszu­
kują się w naszej przynależności do 
kościoła powszechnego.

Tymczasem właściwa linja dziejo­
wa naszego rozwoju biegnie prosto 
przez pokolenia, zamykając się w czę­
sto zapomnianej i niezrozumianej 
myśli politycznej największych z po­
śród Piastów, przy współczynniku dą­
żeń Jagiellonów. Cofając się wstecz 
do czasów przedchrześcijańskiej Pol­
ski, wiemy, że w dorzeczu Odry 
i Wisły zamieszkiwał lud słowiański, 
trudniący się myśliwstwem, rybołów­
stwem i rolnictwem, z natury swej 
łagodny i dobry, który wojen zaczep­
nych nie prowadził tylko obronne. 
W swoim bałwochwalstwie obok 
innych bożków czcił Światowida, ja­
ko boga najwyższego, wszechmoc­
nego i wszechwidzącego. Wierzył 
w nagrodę za dobro w niebie wiecz­
nej szczęśliwości, które znajdować

się miało gdzieś za górami, za lasa­
mi; w karę za zło w piekle, w pod­
ziemiach. Obyczajność i moralność 
tego ludu, oparta na zasadach zbli­
żonych do miłości bliźniego, wypły­
wała z najwyższej fdozofji aryjskiej. 
— przedsionka do chrześcijaństwa. 
To też w końcu X-go w. pod wpły­
wem pracy misjonarzy i wskutek 
bodźca zewnętrznego, jakim była za­
borczość germańska, Mieczysław I 
szukając sprzymierzeńców i pomocy 
chroni się pod opiekę ówczesnej po­
tęgi papieskiej, przyjmując wraz z na 
rodem chrzest, pozostawiając w spuś- 
cizaie Polskę w potrójnym zespole 
rasowo—słowiańskim, wyznaniowe— 
chrześcijańskim i kulturalnie—romań 
skim, jako podstawach dalszego roz­
woju. Dotąd Polska nie wywiązała 
się jeszcze z tych założeń i nie po­
trafiła ich obracać na swoją korzyść; 
przeciwnie w stosunku do zachodu, 
wyzyskiwana w swej młodzieńczej 
łatwowierności i porywach, pomimo 
poparcia papieży, przez niewzruszony 
egoizm sąsiadów. Natomiast odchy­
lenia od tvch założeń historycznych, 
nakreślonych Polsce przez symboli­
zującego się w Mieczysławie króla 
ducha dziejów, przynosiły jej nieobli­
czalne straty wewnętrznego osłabie­
nia, pozostawiając ją w tyle w mię­
dzynarodowym wvse.igu organizują­
cych się wokół niej wrogich sił.

Po zajęciu przez hordy tatarskie 
równi Sarmackich, a później Konstan­
tynopola przez Turków, Polska po­
stawiona przez dzieje na pozycjach 
czołowych, początkowa sama, a po- 
tym pod náporem zagrażających obu 
stronom z zachodu i wschodu nie­
bezpieczeństw, łącząc się z Litwą w 
jeden organizm państwowy, stając 
się misjonarzem katolicyzmu na Wscho­
dzie, walczy przez długie wieki 
o swoje istnienie, zasłania piersiami 
swego rycerstwa od zagłady chrześ­
cijaństwo, Rzym i cywilizację, w naj­
cięższych chwilach nie doznając po­
mocy od osłanianych przez siebie 
narodów, sami na skinienie spiesząc 
im z pomocą w bezkrytycznej goto­
wości do ofiar. Wytaczanie z tego 
powodu oskarżeń przeciwko papiest­
wu jest nieuzasadnione. Zagrożony 
kościół w poczuciu swej wielkiej od­
powiedzialności musiał szukać obro­
ny u wiernych i wzywać ich na po­
moc, rzeczą rozumu stanu Polski by­
ło, ażeby broniąc religji i jej podstaw 
fizycznych nie naruszać międzynaro­
dowej równowagi na swoją nieko­
rzyść przez zbyteczne nadwyrężania 
swoich sił.

Początkowo powszechna religja 
chrześcijańska od połowy 11-go stu­
lecia zaczyna się rozszczepiać. Nie­
dojrzałe do jednakowego i prawdzi­
wego pojmowania ideałów chrześci­
jańskich ludy spiowadzają je do po­
ziomu swoich dążeń i rozumień. 
U wschodnich granic Polski przez 
podwójne odszczepieństwo tworzy 
się prawosławie, jako wiara chrześci- 
jańsko-rosyjska, u zachodnich refor­
macja w kilku odcieniach jako wia­
ra germańska. Pod pretekstem nie­
zdrowych stosunków, jakie zapano­
wały w Kościele, w początku 16 wie­
ku, zaborczy duch germański zrywa 
krępujące go pęta kościoła powszech­
nego, uwalniając się z pod wpływów 
zewnętrznych. Odtąd zasklepiając się 
w sobie, tak jak raubritter niemiecki, 
który budował zamki dla grabienia 
lub obciążania haraczem wędrownych 
kupców, jak Krzyżak, który pod 
godłem Chrystusowego męczeństwa 
szedł na podboje, tak samo państwo 
niemieckie, po okresie wewnętrznego 
zamętu, organizuje swe siły, ażeby 
pod hasłem niesienia cywilizacji pod­
porządkowywać sobie i ujarzmiać 
otaczające jej narody. Po rozbio­
rach Polski, Sedanie, Sadowej spru- 
saczałe i niczym już nie krępowane 
Niemcy, dążą do opanowani* świata. 
Rozpoczynając wojnę w 1914 roku 
Niemcy były w dysonansie psychicz­
nym niemal z całym światem, czego 
ani czuły, ani rozumieć już nie 
mogły.

Przyjęcie reformacji przez Polskę, 
byłoby ją wprowadziło w orbitę dą­
żeń niemieckich, drang nach osten, 
odcięło od prawdziwej kultury za 
chodniej, osłabiłoby siłę odporu, ni­
wecząc dzieło Mieczysławowe.

Podobną rolę odegrałby kościół 
narodowy w Polsce, umieszczone; 
na przepływie prądów dziejowych, 
a dobrodusznej i łatwowiernej, czego 
dzisiaj po wiekowych ciężkich ooś 
wiadczeniach nieustannie składamy 
dowody w pokutującym aktywiźmie 
obcych wpływów.

Doniosłe znaczenie katolicyzmu 
dla Polski stwierdza cała nasza histo- 
rja niezaprzeczonym faktem, że wraz 
z katolicyzmem rozszerzają się i utrwa­
lają granice i znaczenie Polski i od­
wrotnie, że katolicyzm cofa się i kur­
czy w wschodnich i zachodnich gra­
nic Polski wraz z jej słabością i upad­
kiem. Obecne dążenia w najszer­
szych masach naszych kresów do 
zjednoczenia się z Polską zawdzię­
czamy w pierwszym rzędzie katoli­
cyzmowi. Twierdzenie, że Niemcy, 
chociaż wojnę przegrały nie zostały 
pobite, zawdzięczając zindywiduali­
zowaniu się religijnemu i szowiniz­
mowi narodowemu, jest niesłuszne. 
Przyczyny należy szukać gdzieindziej 
a mianowicie w blisko 70 cio miljo- 
nowej zwartej liczebności narodowej 
i niemal nie mającej równej sobie 
zdolności organizacyjnej, która świa 
domie utworzyła największą we­
wnętrzną równowagę sił społecznych 
Niemcy są bodaj jedynym pełnym 
organizmem państwowym w Euro­
pie, rządzonym przy współudziale 
wszystkich stanów, w przeciwień­
stwie do Francji, która pod wpływem 
inspirowanego jakobinizmu, bez udzia­
łu własnej, głębszej myśli państwo­
wej, doprowadziła się do jednosta- 
nowych rządów, dlatego może dziś 
ocieka krwią. Zdeptana podczas re­
wolucji francuskiej moralność me 
odżyła już silną wiarą w masach, 1 
pomimo najbogatszej literatury kato­
lickiej, jaką posiada Francja. Przy 
współczynniku wytworzonych warun­
ków gospodarczych malała zdolność 
rozrodcza, a z nią siła expansywna 
narodu. Zlikwidował się intelekt 
wiejski, przenoszony sf-rą interesów' 
do miast, czyniąc wieś niezdolną na­
wet do utrzymania innego samorzą­
du, jak autorytatywny. Katolicka, 
bohaterska, opatrznościowa dla nas, 
Francja posiadająca liczną, wykształ­
coną, najpatrjotyczniejszą burżuazję, 
nikły odsetek obcych narodowośći 
i w stosunku do Polski znikomą ilość 
żvdów, rządzona bez udziału psychi­
ki, pozostającej w bezpośrednim zetk­
nięciu z przyrodą, bez udziału nie­
zależnego, państwowo-twórczego inte­
lektu wsi, na długo przed wojną po­
padła pod wpływ krańcowego pozy­
tywizmu i masonerji, wśród walk 
z kościołem, staczając się szybko do 
upadku i tracąc międzynarodowe 
znaczenie. W 1914 roku Francja 
zbiorowym wysiłkiem patriotyzmu, 
zasilana przez cały świat i własne 
warunki geograficznego położenia, 
ledwo ocaliła swój byt.

Et tu, <]uo radis Polonia w za- 
traceńczych dążeniach układu stosun­
ków’ wewnętrznych i zewnętrznych 
przez rządzących i biernych?

Jak przed wiekami tak samo 
obecnie Polska walczyć musi z po­
gaństwem, panoszącym się obecnie 
u nas wskutek długoletniej niewoli, 
wojny światowej i obcych wpływów, 
zmierzających do zatrucia ducha na­
rodowego.

Tak jak przed wiekami, Polska 
musi mieć sprzymierzeńców. Przy 
wzmagającym się znaczeniu między­
narodowych stosunków we wszelkich 
dziedzinach, o czym świadczą poli­
tyczne konferencje ambasadorów, 
L’ga Narodów, konferencja pracy 
w Genewie, konferencja odbudowy 
gospodarczej w Genui i t p. nie 
mogą ostać się państwa zamknięte 
w sobie i odosobnione. Nam, zbie­
rającym swe siły, rozbitkom na dro 
dzo rozwoju, jak latarnia morska 
przyświecać powinna z naturalnych 
wspólnych dążeń i przeciwieństw 
narodów i gruo narodowych zrodze- 
na spuścizna Mieczysławów*.

Tadeusz Świecki.

KUPUJCIE

Diicnoili Haiodowy „Kuiiei Płocki“

A atonio Llusla
1890 roku

Notatnik polityczny.
(Według W. A. P.)

*) Ochrona lokatorów. Komisja 
prawnicza rozpatrywała artykuł 3 no­
weli rządowej do ustawy o ochronie 
lokatorów', który traktuje o podwyżkach 
komornego na okres przejściowy, naj­
wyżej 6 miesięcy. Artykuł ten rozwa­
żano w związku z poprawkami referen­
ta pos. Jasiukowicza (Zw. Lud.-Nar.), 
który zaproponował podwyżki za miesz­
kania prywatne do 6 pokojów' — Ib 
krotno, powyżej 6 pokojow — 45 krot­
ne, za mieszkania w hotelach, pensjo­
natach i t p. — 50 krotno, za sklepy, 
lokale handlowe — 60 krotne, oprócz 
świadczeń.

Przedstawiciel komitetu ekonomicz­
nego Rady Ministrów' oświadczył, że 
rząd zamierza sam wprowadzić znaczno 
pcdw’yżki do swego projektu noweli; 
przedstawiciel ministerstwa skarbu — 
że niema żadnych zarzutów z jego stro­
ny przeciwko podwyżkom, proponowanyru 
przez referenta, ponieważ ministerstwo 
uważa je za* bardzo umiarkowano i z te­
go tytułu nie zamierza podwyższyć pen­
sji urzędnikom, które jednak będą pod­
wyższone, ale wskutek innych przyczyn. 
Natomiast przedstawiciel ministerstwa 
Sprawiedliwości oświadczył się wyraź­
nie przeciwko wszelkim podwyżkom, 
przekraczającym normy, zaproponowano 
przez rząd w pierwotnym projekcie.

Dla opracowania tego artykułu wy­
łoniono podkomisję, do której weszli 
posłowie: Jasiukowiez (referent), Rajca, 
Bigoński, Rajski, Hartglas i Suligowski.

*) Monopol tytuniowy. Komisja 
skarbowo budżetowa przyjęła dziś w 3 
czytaniu ustawę o monopolu tytuniowym. 
Komisja odrzuciła wnioski ks Adamskie­
go (Ch. D.), Bruna (Zw. Lud.-Nar.) 
i dr Rzęda (Zw. Lud. Nar.), zmierza­
jące do przyznania odszkodowań dla fa­
brykantów poza sumą wykupną fabryk 
oraz do przyznania ranty zwolnionym 
robotnikom na rachunek skarbu państwa. 
Odrzucono również wniosek posła Mo- 
raczewskiego (P. P. S. ), który chciał 
przerzucić ciężar rent dla robotników 
zwolnionych, na właścicieli fabryk.

*3 Odmowa Sowdepji 14 1 m, 
min Skirmunt zwrócił się do przedsta­
wiciela sowdepji z zapytaniem, czy 
przyjąłby zaproszenie na posiedzenie 
premjerów państw Bałtyckich, w celu 
wysłuchania oświadczenia przedstawiciel’ 
rządów Polski, Finlandji, Estonji i Łot­
wy — o pokojowych tendencjach poli­
tyki tych państw w stosunku do Rosji 
Sowieckiej Oświadczenie to miało się 
odbyć jutro Poseł sowiecki natych­
miast zwrócił się drogą telefoniczną po 
dyrektywy w tej sprawie do Moskwy, 
skąd otrzymał rozkaz nieprzyjmowania 
zaproszenia, motywując odpowiedź od­
mowną tym, że przedstawiciele sowdepji 
nie zostali zaproszeni na konferencję. 
(Plpr.).

Książę wytwornych oszustów 
międzynarodowych.

Człowiek, który parę dni temu zo­
stał aresztowany w Barcelonie, jest 
genjalnjin typem oszusta, który prze­
ścignął wszystkie wzory literackie 
Ar-ene Lupinów itp. rycerzy wolne­
go, niebieskiego zawodu.

Jest z urodzenia hiszpanem. O ile 
umiano stwierdzić autentyczność jego 
nazwiska, których używał całe dzie- 
siątki, nazywa się 
y Buse, urodzony w 
w Hiszpanji.

Ten młody, przystojny, podobny 
nieco do króla hiszpańskiego czło­
wiek, znalazł niesłychany sposób 
OSZUfttWt, polegają ’v na świetnym, 
nie do odctfrowania fałszowaniu cze* 
kiiw bankowych.

Jego mistrzowstwo przyniosło róż­
nym bankom międzynarodowym stra­
ty przeszło czterech miljonów franków.

J-’$o pierwsze kroki w 1914 roku 
były tak głośne, że listy gończe ści­
gały go po całym świecie. O roz­
miarach jego oszustw można nabrać 
wyobrażenia, gdy przyjmie się, ż.e 
wyroki sądowe, przed którymi p1®' 
szek umiał umykać w sposób arcy 
sprytny, tworzą karę do odsiedzenia 
w więzieniu nie mnie', n e więcej» 
jak przeszło dwustu lal.
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Operował zwykle w ten sposób, 
že w jakimś banku kupował list kre­
dytowy na 100 000 lub 200.000 fran­
ków. Poczym kopjował oryginał nie 
do poznania i uzyskiwał podwójną 
sumę w bankach.

Był to wytworny podróżny, któ­
ry luksusowymi pociągami i pasażer­
skimi statkami przenosił się wciąż 
z kraju do kraju, wszędzie w szla­
chetnym stylu arystokraty, zawsze 
wytwornie odziany, utytułowany, roz­
rzutny i bogaty. Francja i Amery­
ka, Paryż i Rio de Janeiro, Buenos 
Aires i Santiago, N^wy Jork i Me- 
djolan, oto były etapy podróży nie­
zwykłego osobnika

Gdy tylko gdziekolwiek udało mu 
się popełnić nowy czyn łotrowski, 
natychmiast urządzał sobie na szereg 
dni piękny wojaż w wykwintnych 
warunkach.

Mieszkał w pałacach, prowadząc 
życie wielkiego pana.

Wtedv ładne kobiety spędzały 
miłe chwile w jego towarzystwie, 
a umiał on oczarować je tysiącem za­
let, byle się tylko podobać.

Siedm razy udało mu się wejść 
w śluby małżeńskie z kobietami 
z pierwszorzędnych domów, i siedem 
raz v umknął piękny oszust, zabiera­
jąc z sobą posagi swych nieszczęśli­
wych ofiar, w liczbie których znaj­
duje się, o ironjo — córka prefekta 
policji z Ha wanny.

Policja biaia, żółta, czarna, więc róż­
nokolorowa była w pościgu za tym 
niebezpiecznym oszustem, który umy­
kał z dłoni sprawiedliwości, w stroju 
zakonnika, i w uniformach wszystkich 
dostojników rozmaitych państw. Wy­
starczy rzec, że po wyspie Mauritto 
oszust podróżował jako król Hiszpa- 
nji incognito, przyczyni popełnił pod 
tym królewskim pozorem, jedno ze 
swych najzuchwalszych oszustw.

Był markizem i księciem, przed­
stawiał sio jako prezydent republiki 
d'Auotorie, innym razem jako szwa­
gier ministra finansów w Eswador, 
to znów jako syn Edisona.

Nazywał się Danilo de Somozs, 
Orian ďel Arrive, Marja della Questa, 
R&m i rez de Villa-Urutta i t. d., zaw­
sze szlachetnie urodzony gentleman.

Zdemaskowany pewnego dma 
w Hiszpanii, kazał z godnością aresz­
tować policjanta, który prowadził go 
do więzienia.

Uwięziony nieco później, uciekł, 
zamknąwszy swego strażnika w celi.

Wreszcie został wyśledzony przez 
komisarza policji paryskiej, słynnego 
Faralicqa i aresztowany.

Ale przesłuchiwany rzeki do sę­
dziego śledczego:

— Cóż będę panu więcej opowia­
dał o sobie. Sądzę, że niedługo znów 
rozpocznę swe miłe podróże.

Copra wda wiara w siebie więźnia 
nieco przesadna.

Zaczarowana rodzina.
Masowa autosuggestja—przyczyną 

zbrodni.
N iedawno spełniono straszną zbrod­

nię, w miejscowości Ere choux we 
Francji, gdzie jednego z mieszkań­
ców tej wsi zamordowano na skutek 
poduszczeń wiejskiego „czaruwnika”.

Prowadzone obecnie policyjne do­
chodzenia wykazują, że rodzina Sou- 
caret i Jan Laverny, który dał się 
utyć jako narzędzie zbrodni, są istot­
nie najgłębiej przekonani, ze zamor­
dowany Delias rzucił na nich „złe 
uroki11 i że jedynym sposobem od­
czynienia „uroków*, była śmierć De- 
Uasa. Mianowicie, Djoniza Soucaret, 
I5-letma dziewczyna, opowiada na­
stępująco fakty, które mają świad­
czyć o tym, iż rodzina została „za­
czarowana“.

— Pewnego dnia około godziny 
1-ej w południe byłam sama w domu 
i czesałam się przed lustrem. Nagle 
słyszę jakiś głos, myślaiam że to lu­
dzie rozmawiają na ulicy. Spojrzaw­
szy jednak przez okno, nie zauważy­
li i. nikogo. Głos tajemniczy odezwał 
się poraz drugi, zdawało się, ze idzie 
gdzieś z poza lustra, albo z pokoju 
sąsiedniego, w którym przed rokiem 
Umarła moja babka. To był głos ko­
biety... głos babki mnjej, jak mi się 
zdawało. Przerażona wybiegłam na 

schody i oto gdym przebiegała koło 
innego pokoju, w którym umarła dru­
ga moja babka, wydało mi się, że ją 
widzę leżącą na łóżku.

Matka Djooizy opowiada, że w tym 
samym czasie ją i męża budziły po 
nocach jakieś dziwne, tajemnicze 
szmery. Kiedy opowiadali o tym 
Deliasowi i jego córce Melanji, mieli 
się oni wyrazić: „jeszcze wy nie ta­
kie rzeczy zobaczycie®. W tym sa­
mym czasie Delias pożyczył Souca- 
retom miarkę owsa dla ich konia; 
w kilka dni potvm koń padł.

— Delias był przyczyną wszyst­
kich naszych nieszczęść, albowiem 
przenędzai on całe dnie i noce na 
zgłębianiu tajemnic czarnej magp, 
które mu umożliwiały szkodzenie 
ludziom.

Zdaje się, że mamy tutaj do czy­
nienia z wypadkiem masowej auto- 
suggestji, opartej na zabobonie i wie­
rzeniu w czary.

Kronika Płocka.
KALENDARZYK.

Sobota. Cyryla Jeroz. 
Im. sł. Boguchwała.

Niedziela. Józefa Obi. 
Im. sł. Bohdana.

BIULETYN
Państw. Zarządu rz. Wisły w Płocku 
o stanie wody na Wiżle i dopływach.

Stacja Data Stan 
wody

Przybyło lub 
ubyło od dnia 
poprzedniego

Wisła.
Kraków 14.3 -124 ubyło 24 cm.
Zawichost 14.3 + 245 bez zmiany.
Płock 17.3 +256 ubyło 6 cm.

San.
Przemyśl 14.3 -10 ubyło 15 cm.
Dunajec.

N. Sącz 14 3 + 155 ubyło 12 cm
Bug.

Wyszków 14.3 + 194 przyb 6 cm.

MRfiZEC.w
so Bbn.

Przepowiednie Meteorologiczne 
trealug danych statyttycznyćh z lat oitatnich

Do połowy miesiąca powietrze zmienne, 
w końcu wiatry i pogoda.

= Trzy konferencje wielkopostne. 
W dniach 20, 21 i 22 marca, — po­
niedziałek, wtorek i środa,—o godz.
8 m. 5 wieczorem, na sali „Przyja­
ciela®, w gmachu po-Benedyktyń­
skim, wygłoszone będą trzy konfe­
rencje wielkopostne dla Stowarzy­
szonych Matek. Wejście bezpłatne.

Ze względu na podniosły cel tych 
konferencji, wstęp na nie będzie za­
pewniony i innym paniom naszego 
miasta. Karty wstępu podawane 
będą przy wejść ni na salę, która bę­
dzie otwartą w powyższe dni od g. 
7*/4 wierz.

= Rocznica Konstytucji. Dziś kraj 
cały a z nim i miarto Płock obcho­
dzą uroczyście rocznicę nowej Kon­
stytucji Rzeczypospolitej Polskiej 
z dnia 17-go marca 1920 r. Domy 
przystrojono flagami narodowymi.

= Z aury. Dziś w dniu 17 b. m. 
spadł niespodziewanie, nieco niezwv- 
kły w tej porze wiosennej śnieg, 
poprzedzony obniżeniem się tempe­
ratury.

Ponieważ w dniu tvm obchodzi­
my rocznicę Konstytucji, więc „pro­
rocy płoccy” nie omieszkali z te­
go faktu wyciągnąć wniosek, iż i na i 
naszym niebie politycznym zapewne 
nie mało będzie niespodzianek w ro­
ku bieżącym.

= Uroczysty wieczór 19 marca b. r. 
Z okazji Imienin Naczelnika Państwa 
i Naczelnego Wodza Józefa Piłsud­
skiego, staraniem Uniwersytetu Żoł­
nierskiego Z/6 pp. Leg., odbędzie się 
dnia 19 marca b. r. o godzinie 8-ej 
w teatrze miejskim uroczysty Wie­
czór, z następującym programem:

1) Hymn narodowy;
2) Słowo wstępne i apoteoza ko­

mendanta;
3) Część koncertowa pierwsza:
a) marsz 6 p. p. Leg.—Januszew­

skiego.

b) Uwertura: „poranek, południe 
i wieczór“—F. Suppè.

c) Walc „Dla Ciebie”—E. Wold- 
tenfeld.

d) Concertino solo kornet — W. 
Herfurth Gera.

e) Czardasz „Duch wojewody” — 
L. Gressman.

4) Deklamacje i śpiewy solowe. 
W tej części wystąpi poraz pierwszy 
w Płocku znany i popularny artysta 
teatrów lwowskich Wiktor Wolski.

5) Część koncertowa druga:
a) Uwertura z op. Halka — St. 

Moniuszki;
b) Serenada „Hiszpanka® — E. 

Eilen berg;
n) Fantazja z op. Carmen — G. 

Bizet;
d) Temat z warjacjami solo ba 

rytou—J. Hartman;
e) Potpouri z op. „Hugonoci“ — 

Mey«rbeer;
f) Marsz florencki.
Kierownictwo koncertu spoczywa 

w rękach znanego chlubnie w Płocku 
kapelmistrza Januszewskiego.

N;e wątpimy, że publiczność na­
sza tłumnie pospieszy na teu w:e- 
czór zwłaszcza, że bilety tanie, 
a program wyborowy.

= „Lira® w dniu Imienin Naczelni­
ka Państwa. W niedzielę, d. 19 b. m. 
Pł. Tow Muzyczne „Lira“, którego 
członkiem honorowym jest Pan Na­
czelnik Państwa, o godz. 12 i pół t. j. 
pn nabożeństwie, urządza „Poranek 
Muzyczny” o bogatym programie, ku 
uczczeniu dostojnego solenizanta.

Wstęp dla członków i gości wpro­
wadzonych.

= „Wywłaszczenie“ na ochronkę 
Dobroczynności. W nreście naszym 
przy ulicy Więziennej egzystuje za­
kład filantropijny, który świadczy 
wielu dobrego. Jest to ochronka 
Chrzęść. Pł. Tow. Dobroczynności.

Ochronka ta utrzymuje stale 40 
starców i zgórą 40 dzieci, a po z a tyra 
opiekuje się około 60 dziećmi przy- 
chodnimi.

Mimo swojej wybitnej pracy do­
broczynnej, m>’mo pracowitości sióstr 
(szarytek), pomocy Magistratu i ra­
cjonalnego kierownictwa — placów­
ka ta jest poważnie zagrożoną, ponie­
waż Ghrz. Pł. T-stwo Dobroczynnoś­
ci obecnie funduszów prawie że nie 
posiada i wiele pomóc jej nie może

To też grono osób, czułych na nie­
dole bHźcich, urządza w d. iach 26 
i 27 b. m. w sali teatru miejskiego 
dwa przedstawienia teatralne. Ode­
grane zostanie „Wywłaszczenie* (bra­
cia Lerche), komedja w 3-oh aktach 
Asnyka.

Sadzimy, ż« cały Płock poczuje 
się do tego obowązku, aby na tym 
przedstawieniu być, dobrą sztukę zo 
baczyć i cel szlachetny, a miejscowy 
poprzeć.

Bilety nabywać można w cukier­
ni W-nego Sziułańskiego.

_ = Cena „Miljonówki“. Na zasa­
dzie okólnika Urzędu Pożyczek Pań­
stwowych z d. 8 b. m. L. 1160 cena 
obligách Państwowej Pożyczki 
Premjowej od dma 1 kwietnia 1922 
r. do 1 lipca 1922 r. wynosić będz;e 
mrk. 1070—za sztukę t. j. rok. 1000 
za obligację, mk. 30 za bieżący ku 
pon i mk. 40 za kupon ubiegły.

= Wesoła czwórka w Płocku. Dwa 
wysiępy wesołej czwórki artystów 
warszawskich w dniach 1 i 2 kwiet­
nia, obudziły żywe w Płocku zainte­
resowaniu ze względu na zespół wy­
konawców i program wieczorów.

Program ten zawiera wybór naj­
celniejszych utworów na scenach sto­
łecznych, owianych humoiem i dow­
cipem.

Bilety wcześniej nabywać można 
w cukierni W-nego Smlańskiego.

= Wieczór muzyczno-wokalny. Przy­
pominamy, że w sobotę 18 i w nie­
dzielę, d. 4 b. m. w sali gim. I męs­
kiego im. Władysławy Jagiełły, od­
będzie się wielki koncert Muzyczno- 
Wokalny, na budowę „Tablicy Pa­
miątkowej“ dla uczniów-żołnierzy tej­
że uczelni.

= Z wykładów w Domu Ludów.
Dziś, t. j. w piątek pref. Do­

robek: Dalszy ciąg systematycznych 
wykładów i cyklu dziwów przyrody 
i natury.

Wykłady są illustrowane przezro­
czami ; rozpoczynają się o godzinie 
7 m. 45 wieczorem.

= Aresztowania w Staroźrebach. 
W tych dniach wzbudziły w Staroź­
rebach dużą sensację aresztowana 
za różne nadužvcia. Eiergiazue 
śledztwo wstępne prowadzą władze 
policyjne.

Ofiary.
Na skautów przy I gimn. w Płocku. 

Dla uczczenia pamięci Jana Bałiruszaj- 
tysa skauta i żołnierza studenta prawa 
Uniwersytetu Warszawskiego składa Do­
minik Staszewski mk. WÜ0.

Na inwalidów. Dla uczczenia pa­
mięci Jan» Bałtruszajtysa skauta i żoł­
nierza, studenta prawa Uniwersytetu 
Warszawskiego składa Dominik Staszew­
ski nik. 1000.

Z Warszawy.
(Telefonem od specjalne go korespondenta 

i z pism stołecznych).

(.*) Ulpi dla urzędników. Komisja 
skarbów o - budżetowa rozpatrywała re­
ferowany przez posła Godka rządowy 
projekt ustawy o zmianie w ustawach 
o uposażeniu z dnia 13 lipca 192Ü r. 
postanowień, dotyczących podziału na 
grupy ze względu na stosunki ro­
dzinne.

Zmiana polega na wprowadzeniu do 
punktu b ustępu 4 art 5 dodatku, 
iż w wypadkach nieuleczalnej choroby, 
jako też w wypadkach, gdy studja 
przewlekły się ponnd wiek 24 lat 
z powodu służby wojskowej, odbytej na 
skutek zarządzonej mobilizacji lub 
uzupełnienia do stanu wojennego, albo 
z powodu pełnionej w tym czasie 
służby ochotniczej, władza centralna 
może w drodze wyjątku uwzględnić 
dzieci w wyeku ponad 24 lata.

Miarodajną do zaliczenia do wyż­
szej grupy rodzinnej jest chwila wzno­
wienia studjów.

(:) Hojna ofiara na rzecz Kasy im. 
J. Mianowskiego. P. Stanisław Hisz­
pański, przemysłowiec m. Warszawy 
ofiarował na rzecz Kasy im. Mianow­
skiego w Warszawie kolonję swoją p. 
n. „Kilińskie® nad świdrem pod War­
szawą, obszaru 3 morgów gruntu, 
składającą się z 2 dobrze atrzrmanych 
domów z zabudowaniem, otoczonych 
lasem sosnowym i ogrodem owocowym, 
całość wartości kilkudziesięciu miljonów 
marek.

Ofarodawca przeznaczył tę posiad­
łość, w pięknej, zdrowej okolicy poło­
żoną, na miejsce wypoczynku czy też 
pracy naukowe! dla uczonych polskich, 
według uznania Komitetu Kasy im. 
Mianowskiego.

Podnieść należy z wielkim uznaniem 
ten czyn obywatelki i podkreślić to 
głębokie zrozumienie najpilniejszych po­
trzeb nauki naszej w chwili obecnej.

(:) Ognisko. Wyszedł numer 5-ty 
„ Ognisk a®, pisma młodzieży polskiej, 
wydawanego przez Nauczycielnictwo 
Związku Harcerstwa Polskiego. Numer 
zawiera: „W p:erwszą rocznicę kon­
stytucji 17 marca 1921 r.® — St. Pe- 
szyński; „Ducb wolności w konstytucji 
17 marcu 1921 r.“ — St Rembek; 
„Legowisko Misia* — przeróbka z Lon- 
dona; .Harcerstwo w Wilnie i jego wi­
doki na przyszłość” — T: Szopa. „Wil­
częta gen. Baden Powella” — tłum. T. 
Dąbrowa; „Bandyta z musu® — J. Ja- 
sieńczyk K.; „Muzeum. Harcerskie” — 
Un.; interesujący działek ze sportu, ze 
świata i Polski, z harcerstwa; dużo ilu­
stracji.

Nabywać można w Pic oku, w Księ­
garni Ziemi Mazowieckiej (Hotel Polski.)

(:) Konfiskata „Rzeczypospolitej”. 
Z rozporządzenia korni mrjatu rządu 
obłożono aresztem 72 z datą 13 
b m. czasopisma u. n. „Rz^czoospo- 
btz” (wydnnie wie zorne) za art. p. t. 
„O budżet“ z art, 263 p. 2 i 305 p. 3 
przy równoczesnym wytoczeniu spra­
wy stądowoj winnemu wydania i roz­
powszechniania tego numeru oraz 
j\l- 71 s datą 12 marca r. b. za art. 
p. t. „Preliminarz budżetowy®.
VWVWSVVVVWW0WWV
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Z Polski i o Polsce
X Okręgi wyborcze na Pomorzu, 

Śląsku I Wielkopolski. Komisja konsty­
tucyjna rozpatrywała w drugim czyta­
niu podział kraju na okręgi wyborcze. 
Odrzucono podwyżkę mandatów dla miast, 
której domagały się pewne zrzeszenia, 
z wyjątkiem m. Warszawy, która będzie 
miała zamiast 15 mandatów—16. Okreś­
lono następnie liczbę mandatów dla Po­
morza, Wielkopolski i śląska Cieszyń­
skiego w sposób następujący:

Tczew, Starogard, Gniew, Koście­
rzyna Kartuzy, Wejherowo, Puck 5 man­
datów.

Grudziądz miasto i powiat, świecie, 
Tuchola. Chojnice, Sępolno ä mand.

Toruń miasto 1 powiat, Chełmno, 
Wąbrzeźno, Brodnica, Lubawa, Działdów 
5 mandatów.

Bydgoszcz miasto i powiat. Ino­
wrocław, Szubin, Wyrzysk, Strzelno. 
Żnin 6 mandatów.

Gniezno, Mogilno, Września, Środa, 
Witkowo, Wągrowiec, Oborniki 5 mand.

Poznań miasto 3 mand.
Poznań W’sch. i Zach., Śrem, Koś­

cian, Leszno, Rawicz 5 mand.
Szamotuły, Czarnków, Chodzież. Mię­

dzychód. Nowotomyśl. Grodzisk, Wol­
sztyn, Śmigiel 5 mand

Ostrów, Odolanów, Ostrzeszów, Kęp­
no, Pleszew, Jarocin, Koźmin, Kroto­
szyn, Gostyń 6 mand.

Huta Królewska. Bytom m, Bytom 
pcw., Lubliniec, Tarnowskie Góry 5 
mand.

Katowice miasto 1 powiat, Zabrze, 
Gliwice 5 mand

Cieszyn, Bielsk miasto i powiat, 
Pszczyna. Rybnik i Racibórz 7 mand.

Dalsze debaty w kom. konstytucyj­
nej ustaliły w drugim czytaniu nastę­
pująco okręgi w Małopolsce:

Okrąg 41. Kraków. miasto 3 man­
daty.

Okrąg 42. Kraków pow., Chrzanów, 
Oświęcim, Podgórze, Olkusz, Miechów 
9 mand.

Okrąg 13. Wadowice, Biała, Myśle­
nice, Żywiec, Nowy Targ, Spisz, Ora­
wa 7. mand.

Okrąd, 44. Nowy Sącz, Limanowa, 
Bochnia, Wieliczka 6 mand.

Okrąg 45. Tarnów, Pilzno, Brzesko, 
Dąbrowa, Grzybów, Gorlice 7 mand.

Okrąg 46. Jasło, Kopczyce, Strzy­
żów, Mielec, Kolbuszowa, Tarnobrzeg 
7 mand.

Okrąg 47. Rzeszów, Jarosław. Prze­
worsk, Łańcut, Nisko 7 mand.

Okrąg 48. Przemyśl, Wolwomil, Sa­
nek, Brzosów, Krosno 7.

Okrąg 49. Sambor, St. Sambor, Liš­
ko, Rudki, Mościska, Gródek 7 mand.

Okrąg 50. Lwów miasto 4 mand.
Okrąg 51. Lwów powiat, Żółkiew, 

Sokal, Rawa, Jaworów, Cieszów 8 mand.
Okrąg 52. Bonka, Przemyślany, Ro­

hatyn, Żydaczćw 5 mand.
Okrąg 53. Stryj, Drohobycz, Turka, 

Skole, Dolnia, Kałusz 7 mand
Okrąg 54. Stanisławów, Tłumacz, 

Bohorodcznny, Nadworna 5 mand.
Okrąg 55. Kołomyja, Horodenko, 

Sniatyń, Kosów. Penzeniżyn 5 mand.
Okrąg 56. Czortków, Buczacz, Hu- 

siatyn, Borszczów, Zaleszczyki 6 mand.
Okrąg 57. Tarnopol, Zbaraż, Trem­

bowla, Skalat, Brzeżany, Podhajce 7 m.
Okrąg 58. Złoczów, Radziechów, 

Zborów, Brody, Kamionka 5 mand.
Układ okręgów w b. Kongresówce 

jest następujący:
Okrąg 3. Siedlce, Sokołów, Węg­

rów 4 mand.
Okrąg 24. Puławy, Garwolin, Lu­

ków 6 mand.
Okrąg 25. Biała Podlaska, Radzyń 

Konst., Włodawa 4 ruad.

Okrąg 26. Lublin, Chełm, Lubar­
tów 7 mand.

Okrąg 27, Zamość, Biłgoraj, Toma­
szów 5 mand.

Okrąg 28. Krasnystaw, Hrubieszów, 
Janów 5 mand.

1 niskim iwiaia.
± Praca domowa jako środek upięk­

szający. Do jednego z lekarzy lon­
dyńskich przyszła niedawno dama 
z prośbą o poradę, co źrebić z pal­
cami, które nabierają nieładnych 
kształtów i nieładnego żółtego ko­
loru.

— A przecież ja cały dzień nic 
nimi me robię—skarżyła się dokto­
rowi.

— W tym właśnie błąd. Bez­
czynność szkodzi rękom pani, daj im 
pani jakiekolwiek zatrudnienie, a wnet 
powrócą do pierwotnego stanu.

Lekarz ten nie jest jedynym, 
który jest zdania, że praca rąk włas­
nych nietyiko nie hańbi, ale należy 
do niezbędnych kosmetyków. W 
książce, wydanej niedawno przez an­
gielską specjalistkę pielęgnowania 
piękności. „Zdrowie i piękność dla 
kobiet i dziewcząt“ twierdzą, że po­
kojówki mają przeważnie piękna ra­
miona, a to wskutek swojej czynno­
ść-. bielenie łóżek, trzepanie dy­
wanów, podnoszenie ramion przy 
sprzątaniu przyczynia się do rozwo­
ju muskułów i pięknego rozwoju 
ramienia. Zajęcie w domu, według, 
tej książki jest najlepszym „sportem“ 
bo daje możność ćwiczenia i rozwi­
jania wszystkich kolejno muskułów 
i członków. Oprócz teeo działa uspa­
kajająco na nerwy i niema lepszego 

środka przeciw napadowi złości nad 
energiczne zamiatanie dywana przez 
jakie dziesięć minut.

+ Georg Carpentier i jego nowy 
przeciwnik. Znany bokser, Georg Car­
pentier, wyzwany do walki przez 
Georga Cooka, zapaśnika australij­
skiego, zamieszkał wraz z piękną 
swą żoną w willi pod Londynem 
i dnie całe poświęca na trening, pra­
cując intensywnie. W dzień wigilijny 
pozwolił sobie na krótki tylko wy­
poczynek na łonie rodziny i wrócił 
natychmiast do zawodowej pracy.

Georg Cook, australijski olbrzym, 
dziecię tamecznych lasów, od weses- 
nei młodości zaprawiał się do walki. 
W Dubbo, mieście niedaleko poło­
żonym od jego miejsca urodzenia, 
pierwszy raz zobaczy] walkę bokse­
rów, i tak mu się to podobało, że 
postanowił uczyć się tej sztuki. Mi­
strzem jego stał się bokser Poddy, 
który już po niedługim czasie nauki 
powiedział mu, że więcej niczego 
nauczyć go nie może. Cook wyjechał 
tedy do Sidiiev i tu zdobył pierwsze 
wawrzyny, zwyciężając cały szereg 
przeciwników. Obok sportu bokser­
skiego zajmuje się on jeszcze kowal­
stwem, a rzemiosło to przyczyniło 
się {niemało do potężnego wy­
robienia mięśni.

Carpentier zdaje sobie z tego 
sprawę, że będzie miał do pokonania 
nielada współzawodnika, pracuje te­
dy bezustannie.

Londyn czeka z upragnieniem na 
walkę „oba Georgów* i jakkolwiek 
Cook jest Australijczykiem, a więc 
bliższym anglikowi, niż francuz Car­
pentier, temu drugiemu życzy zwy­
cięstwa.
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JEŻELI ODCZUWASZ ZASTÓJ W SWOIM SKLEPIE, FABRYCE LUB 
ZAKŁADZIE — NIE CZEKAJ HOSSY, NIE PODNOŚ CEN, ALE POSTĘPUJ 
-  ——  PO OBYWATELSKU
I OGŁOŚ SIĘ ZARAZ W „KURJERZE PŁOCKIM*.
NIE ZWLEKAJ ANI CHWILI I ODWIEDŹ ZARAZ NASZĄ ADMINISTRACJE „KURJERA PŁOCKIEGO“ 
W „HOTELU POLSKIM**, ULICA KOLEGJALNA Na 8. - JEŚLI Cl BRAK CŽASU, TELEFONUJ Ns 123.
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TYLKO RACJONALNA

REKLAMA
WRÓCI CI KLIJENTELE 

I POWODZENIE!
■

NIE OGŁASZAJĄ SIĘ JEDY­
NIE TE FIRMY, KTÓRE

BOJĄ SIĘ 
ŚWIATŁA

I PUBLIKACJI

KTO
HANDLUJE UCZCIWIE,

KTO
NIE JEST PASKARZEM,

TEN
LICZY NA MAŁY ZYSK, 
ALE ZA TO NA SZYBKA 

SPRZEDAŻ

I OGŁASZA 
SIĘ!
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W lr< Pracowników Pttwi w Mii 
zawiadamia Sz, członków że dn. 18 ma**ca r. b. o godz. 
6-ej po poł. w lokalu komunalnym (gmach Starostwa) 

odbędzie się

©nlns Zsromndzsnie
z następującym porządkiem dziennym:

1) Zagajenie i wybór przewodniczącego. 2) Sprawozdanie Zarządu 
i Rady Nadzorczej. 3) Zatwierdzenie bilansu rocznego i podziału 
zysków. 4) Zatwierdzenie budżetu na okresbieżąey. 5) Zmiany 
ustawy. 6) Upoważnienie Zarządu do zaciągnięcia pożyczki. 7) Spra­
wa przystąpienia koop. do Zespołu Koop. Urzędniczych. 8) Wy­
bór 1 członka Zarządu i 3 Rady Nadzorczej. 9) Wolne wnioski

■ M „ffllOPtm W Ml' 
po cenach umiarkowanych sprzedaje GROCH I CEBULĘ ! 
Sprzedaje i zamienia OTRĘBY. Sprzedaje do siewu. j na |
paszę: 6RTIĘ. SEPUELĚ, 081ES, JĘCZlIEi. ŁUEII ŻÓŁTY I

1 NIEBIESKI. FSZElią MRf. kllllCZYIt I TUVY. 
SIUPDJE WSZELKIE ZIEIIOPŁODY PO CER1CI aYNEOWYCI. 
Hdres: rHoteI Polski", Kole^jalna Ns 8, w podwórzu. Tel. 135.

CAUSH U KONI 
szybko leczy „STYRQGEN“ 
A. Gąseckiego, wyrobu apteki 

A. Gąseckiego w 
, Warszawie. Ory­
ginalny zawsze z 

marką kogut.
Sprzedaż hurtowa 
Metaliczna w skła­

dzie aptecznym A* Gąseckiego

W3GON 
MEBLOWY 

w końcu marca r. b. wracać bę­
dzie próżny do Warszawy może 
zabrać meble lub towary. Zgła­
szać się: kantor „Hotelu War- 
szuwskiegu” codziennie od 2-ej

SAMOCHODY, REMONT 
niżej konkurencyjnych cen. 
Warsztaty zdeniobii. oficera 

„SKAF“,
Warszawa, Rakowiecka 23,1.60-35.

DO sprzedania para koni ro­
boczych. Wiadomość Ko- 

Icgjalna Ala 31.______________
Jest do sprzeczania duża iiość 

sadzonek brzozowycłi. różnej 
wielkości w majątku Sulkowo- 
Jasionki gm. Lisewo pow. Sier- 
peeki (przy Mochowie). Wiado- 
nipiś na miejscu.____________
iAkazyjnie dwa łóżka orzecho- 

we z materacami, dwie 
szafy, dwa salonowe garnitury 
mebli, pianino oraz wieie in­
nych rzeczy sprzedam. Zależy 
na czasie. Kościuszki 10 m. 5. 
poszukuje posidy dawny urzęd- 

nik, polak, starszy wiekiem, 
znany ze swej solidności i pra­
wości. Świadectwa i rekomen­
dacje złoży na każde żądanie. 
Wiad. w Adm. „Kurjera Płoc- 
kiego”.______________________
Skisp futer M. Bauma ulica 

Grodzka 12 poleca materjały 
wiosenne i letnie na palta Î 
ubrania — najlepszej jakości. 
y gubiono wczoraj o zmierzchu 

przy ul. Nowo-Więzieunej 
dużą mufkę shunksową. Uczci­
wy znalazca zechce złożyć w 
redakcjj Kur. Pł. za dużym wj -

§8 88 NOWOCZESNA 88 88

REKLAMA
JEST WIELKA I SKOMPLI­
KOWANĄ UMIEJĘTNOŚCIĄ 

■
OGŁASZAĆ MOŻNA I NA­

LEŻY

WSZYSTKO
LECZ TAK, ABY ODNIO­

SŁO SIĘ SKUTEK

JAK 
TO UCZYNIĆ
POUCZYMY CIĘ BEZPŁAT­
NIE!—OGŁOSZENIE SKOM­
PONUJE Cl BEZPŁATNIE 
CODZE1NN1E W GODZI­
NACH OD 3-EJ DO 4-EJ PO 
POŁ, SPECJALISTA Z DUŻĄ 
RUTYNA ZAGRANICZNA 

W TYM DZIALE.

PODA! UCZCIWIE DŁOŃ 
SWOIM ODBIORCOM!

KAŻDY GROSZ, WYDA­
NY NA REKLAMĘ WRÓ­
CI CI SIĘ STOKROTNIE!

IIK. K "IIICIIIIi’ l

ilMIMII
,KURIER PŁOCKI“

ukazuje się codziennie z wyjMKiem niedziel i świąt
1 1 z datą na dzień następny. ■■ ■■■■■

Rękopisów redukcja nie z «raca
Za rubrykę „Nadesłane" redakcja nie bierze odpowiedzialności.
Adres Redakcji i Administracji: Płock, ui. Kolegialna M 8.

Adres dla depesz Płock — „Kuner*. Telefonu 125

CENA PRENUMERATY:
W Płocku miesięcznie mk. 450. — Za wysyłkę na prowin­
cję dopłaca się 2O°/o. — Za odnoszenie do domu miesięcz­

nie 50 mk. — Zagranicą miesięcznie 1400 marek.
Numr pojedynczy w Ptocke kosztuje 20 marek.

Konto w P. K. O. — 60990.

CENA OGŁOSZEŃ:
Za wiersz nonpareiu jednolumowy na i, ił, i»I str. mk. 150 
Nekrologi za jeden wiersz nonpareiu ... • • ^0.
Zwyczajne ogb za jeden wiersz nonpareiu na ¥ str. ou» 
Ogłoszenia drobne po mk. 15 za každý vjyraz, řlu&tyns 
diukiem podwójnie. Nnimnfejsze ogleszenie marek 1j0- 
Kaida nowa podwyżka taryfy obowiązuje wszystkie jul zlecone sgtosze- 

nia od dnia zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia.

Redaktor ■ V''vójwcar L. Kfifiński. bdślto w Drikarnl Jwtewi Metklwo'' • .iisira’.


